KURIER WARSZAWSKI. 


D. 20. Marca.— Rok 1845. 
Czwartek. 
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Jutro, Śty Benedykt. 
- Wielki Piątek. 


Jutro przy Grobach ZBAWICIELA będą wykonane 
muzyczno-religijne dzieła, iak następuie: o godz: śtej 
po południu w Kościele XX. Augustjanów, Oratorjam 
Hajdena, 1 stów CHRYSTUSA. W kościele Sgo JANA, 
Miserere Elsnera. O god: 5tej w Kościele XX. Piiarów, 
wykonane będzie przez licznych Amatorów, Mise- 
rere 4. p. Józefa Krogulskiego, z towarzyszeniem 
orkiestry. (W Sobotę o'godz: Atej, nowe Miserere Do- 
nizettego na same głosy, Hymn na bas Merkadantego 
z towarzyszeniem chóru, Arja na Sopran ze Stabat Ma- 
ter, Rosyniego, i Arjana tenor Antoniego Tejchmana). 
O godz: 57/2 na chórze w Kościele Instytutu Tow: Dobr: 
Amatorka wykona stosowne dzieła na fortepjanie. O 
godz: 57/2 w Kościele u Dzieciątka-JEezus, Spiewy ża- 
łobne. W kościele XX. Bernardynów o godz: 6tej, 
licznie zebrani Amatorowie i Artyści, wykonają część 
z Oratorjum J. Elsnera i część z Stabat Mater, Rosy- 
niego. W kościele XX, Franciszkanów o gadzinie 
w pół do 5tej, wykonane będą przez Amatorów i Ar- 
tystów rozmaite dzieła wokalne, między innemi Ave 
MARJA, skompohowane i odśpiewane przez JP. Zejch- 
mana Profesora Spiewu w Instytucie Alexandryńskim, 
z Puław przybyłego, oraz./gnus i Tuba mirum kom- 
pozycji J. Hrzowskiego. W kościele PP. Sakramentck 
o godz: Slej, znakomite Damy j utalentowani Amatóro- 
wie, wykonają Spiewy Religijne: Zakrymoza, Cherubi- 
niego; O salutaris Hostia, przez G.R.; Ł'immortalitć 
de VAme, Psalm, przez G. R; Rex tremendae maie- 
statis, przez G. R.; AvE MARJA, Cherubiniego; AGNUS 
Det, przez G. R. Jutro i poiutrze w Kosciele XX. 
Karmelitów na Lesznie, o godz: 3ej, Uczniowie War- 
szawsk: Instytutu Ociemniałych, wykonywać będą śpie- 
wy religijne. Kwestarki podczas tego śpiewu przyj- 
mować będą dary dobroczynne dla tego poczynaiące- 
go i ubogiego Instytutu. Oby głosy nieszczęśliwych 
ociemniałych z uczuciem wdzięczności ku chwale BO- 
GA wzniesione, wzruszyły tych, którzy maią tę po- 
ciechę, że mogą wszelką osładzać niedolę. 

W roku 1842 powzięty został zbawienny zamiar 
założenia w H/arszawie Instytutu, czyli Kateockaonte 
nału, w którymby Izraelici pragnący przyiąć Reli- 
gje Chrześcjańską, nauczani byli tejże Religji i spo- 
sobili się, do godnego dóstąpienia łask Sakramentu 
Cnnzru Sgo. W celu doprowadzenia do skutku tego 
zawiaru, za staraniem ś.p. JW. Biskupa Chmielewskie- 
go, pobożne Damy zajęły się zbieraniem dobrowol- 


nych składek i kwestą Wielkotygodniową przy Gro- 
bach ZBAWICIELA w Kościołach stolicy. Z tych źró- 
det, i z ofiar dobroczynnych, zebrano przeszło 11,000 
zł., z których przeszło 1,000 zł. użyto na bieżące 
potrzeby Katechumenów w różnych miejscach War- 
szawy tymczasowo” umieszczonych; reszta zaś iako 
stały funduszy wniesioną została do Banku na procent. 
Obecnie, JW. JX. Kiiatkowski, Administrator Avchi- 
Dyecezji H'arszawski.j, pragnąc dalej popierać dzieło 
przez dostojnego Poprzednika swego rozpoczęte, upro- 
sił i upowaźnił pobożne Damy do kwestowania i w roku 
bieżącym na Katechumenał przy Grobie ZBAWICIELA. 
Kwestą tą zajmować się będą: W Archikatedrze Me- 
tropolitalnej Sgo JANA, JW. Hrabina Marjanna Zedó- 
chowska, z Hvabianką Ludwiką Zedóchowską; u XX. 
Misjonarzy Sgo Krzyża, JW. Hrabina Alex: Potocka; 
u Panny MARJI, JW. Józ: Dernałowiez; u XX. Domini- 
kanów, W. Karol: Frydrych z W. Mar: Moelke; u XX. 
Piiarow, JW. Referendarzowa Aniela Danielska, z Pan- 
ną Natalją Sauvan (Sowan); u PP. Kanoniczek, JW. 
Hrabina Anna Zamojska; u OO. Reformatów, JW. Se- 
natórowa Fanshawe (Fenczc); u XX. Augustjanów, 
JW. Kasztelanowa Winc: Zewińska; u Sgo KAzrmik- 
RZA, JW. Radczyni Joauna Krzyżanowska ;'u XX. Try- 
nitarzy, W. Marjanna. Jeziorańska; u Sgo ALEXAN- 
DRA, W. Apolonja Swieszewska; u XX. Karmelitów 
(na Krak: Przed:), W. Emilja Kistełińska; u Dziecią- 
tka JEZUS, Hrabianki Plater; u OO. Bernardynów, WW, 
Dybowskiez u PP. Wizytek, W. Lewocka; w Kościele 
Dobroczynności, W. Ludwika Gutowska. — JJWW. 
i WW. Szanowne Panie, również podjęły się przy 
Grobach ZBAWICIELA zbierać ofiarę na wsparcie ró- 
Żnych Jnstytatów dobroczynnych i Klasztorów, iako 
to: W Kościele $go JANA, Jenerałowa Berska; Panny 
MARJI, Radczyna H/esiołowska; $go KRZYŻA, b. Mar- 
szałkowa Michałowska; QO. keformatów, Hrabina Za- 
mojska; QO. Bernardynów, z Mirosławskich Lenczo- 
wska; XX, Piiarów; Joanna Czaban; XX. Franciszkanów, 
Biwnicka; Karmelitów Bosych, z Nowakowskich Pta- 


- tonow; Karmelitów naLesznie,HrabinaSkarbek;XX.Try- 


pilarzy, Radczyna Bobrowska; Wizytek, Karska; u 
XX. Augustjanów, JW. Radczynia: M Torogórska; Sa- 
kramentek, Hrabina Chodkiewiczowa; Kanoniczek, Je- 
nerałowa Dziękońska; u Sgo Rocha, Mokronogka; 
u Sgo KAziwERZA, Hrabina Melanja Ożarowska; u 
00. Kapucynów, Hrabina Franciszkowa Potocka; 


w Kościołku Dobroczynności, z Xżąt Lubeckich, Pu- 
słowska, 

Mianowani przez Radę Admin: Adam All; Wołowski, 
Zastępca Sędziego Tv: C. Gub: Radom:, Zastępcą Sędzie- 
go Sądu Krym: Gub: Płoc: i Augusto:, z policzeniem mu 
starszeństwa od d, $go Paźdz: 1835 r.; Anto: Kossowicz, 
Asesor Tr: C. Gub: Radoms:, /Zasiępcą Sędziego Try: C. 
Gub: Augusto:; Magister Prawa, Stan: Huzar ski, Asesor 
Tv: C. Gub:Płoe:, Zastępcą Pisarza Tr: C.Gub: Radoms:, 
i Magister Prawa Kaz: Grabowski, Asesor Tryb: C. Gub: 
Augu: Wydz: Żgo,. Zastępcą Pisarza tegoż Try bunała. 

Marjanna z Marcinkowskich Nieprzecka, Łona Urzę* 
~ dnika Komissji Rzą: S. W. iD., w wieku Życia lat 38, 
wczoraj, po kilkoletniej obłożnej chorobie, opatrzona 
SS. SAKRAMENTAMI, przeniosła się do wieczności. 
Exportacja zwłok Jej, odbędzie się iutro o godz: śtej po 
południu z Kaplicy XX. Reformatów, na smęetarz Po- 
, Wwązkowski, na którą w smutku pogrążeni Mąż z Sio- 
síra, Przyjaciół i Znaiomych zapraszaią: 

Wczoraj, iako w I3tą rocznicę zgonu ś.p. Józefy Sza- 
znockiej, odprawionem zostało w Kościółku Powązkow- 
skim Nabożeństwo żałobne za pokój dyszy zmartej,wraz 
z poświęceniem Jej grobu. Grób ten zdobiły kwiaty 
robione i świeże iakich tylko w tej porze roka dostać 
było można. ; 

'Kiedy WIELKANOC wypada w terminie najkrótszym, 
to iest 22 Marca, dzień Sgo JÓZEFA (wczorajszy), 
przypada razem z Wielkim Czwartkiem, co miało miej- 
sce za naszych czasów wr. 1818, a-dawniej, w r. 1761, 
iak poświadczają między innemi notatki Ławnika Da- 
widsona, który ten fakt pod dniem 49 Marca ku 
większej pamięci zapisał, Zwykle u nas Śty Józer 
bywa wesoło obchodzony z powoda mnóstwa Soleni- 
zantów płci obiej, to imie noszących; wczoraj wszakże 
wiele biesiad zacnych Józefów i Józefin odbyły się 
albo w cichości, albo do czasu oktawy odłożone zo- 
stały; jednak życzliwi Przyjaciele składali zacnym So- 
leńizantom serdeczne Życzenia, ; 

Warszawski. Ober- Policmajster. Wiele osób bę: 

ac w mniemaniu, Że pomiesgczanie ubogich w Insty- 

tucie Towarzystwa Dobroczynności, należy do atrybucji 
Ober- Policmajstia , zanoszą dò' mnie o to podania. 
M skutku wiec przeprowadzonej korespondencji z To- 
warzystwem Dobroczynności, podaie niniejszem do pu- 
blicznej wiadomości: że stosownie do obszerności loka- 
lów, w gmachu do tegoż Towarzystwa należącym, ozna- 
czoną została etatem stała liczba ubogich na 300 głów; 
że ma miejsca wolne Przyjmuią się li tylko ubodzy z M. 
Warszawy rodem będący, lub też przez pewien przeciąg 
czasu stale tu zamieszkali, i to z kandydatów przez 


s 


Opiekunów cyrkuł: w tym celu wykwalifikowanych, któ- 
rych obecnie iuź iest na liście87. Należy więc, iżby odtąd 
osoby, Życzące sobie być pomieszczonemi w Towarzy- 
stwie Dobroczynności, do Opiekunów cyrkuł owych zgła- 
szały się. Warszawa 1/13 Marca 1845 r, Jenerał- Maior, 
Abramowicz. Sekretarz, , Kwieciński, — W zeszłym 
roku Ludność MH arszawy składała się z osób 154,078, 


? między niemi Izraelitów 40,236, a Mahometan 2. (G.P.) 


Do tej ludności nie liczy się Garnizon. 
Poezje Hieronima Kalińskicgo opuściły iuż prassę 
drukavską. Szan: Prenumeratorowie zgłosić się raczą 
po odbiór należnych exemplarzy do osób, u których 
prenumeratę złożyły. HH. K. 
Największe zimno w bieżącym miesiącu, na otwar= 
tem miejscu za miastem, uważane w tutejszem Ożser- 
watorjum Astronomicznem, na -ciepłomierzach spraw- 
dzonych i w różnych wysokościach umieszczonych, d. 
13 z rana dochodziło 20 i pół stop: R., średnia tem- 
peratura tego dnia wynosiła 14 i pół stop: R. pod 
zerem., D. 16, to iest zeszłej Niedzieli z rana, tam- 
Że zimno dochodziło blisko 19 stop: R, a średnia tem- 
peratura tego dnia 14 stop: R. poniżej zera. W tera- 
Źniejszem stuleciu w Warszawie, największe zimno w 
miesiącu Marcu . dochodziło 22 stop: R. d. 1 Marca 
1808 r., i d. 5 t.m. ISŻIL r. 5 i 

(Act: nad:). W ten dzień, w którym według twier= 
dzenia Aurjera (Nr 74), zakład o temperaturę mar- 
cową tegoroczną nie był wygranym, ja go właśnie 
wygrałem; gdyż 16 Marca o godz: Tej rano było w na- 
szej części miasta 20 stopni mrozu; ile zaś było w no- 
cy, tego niewiem, lecz nie sądzę, aby mogło być 
mniej iak w Marymoncie. Mieszkam na rogu ulicy 
Nowy-Świat i Xiążęcej, a zatem w Warszawie, Ró- 
Żnica jaką w czasie mrozów spostrzegłem w szeroko- 
ści ieograficznej między placem teatralnym a Alexan- 
drowskim, która dochodziła niekiedy do stopni 4, o- 
budziła we mnie chęć przeniesienia się na przyszłą 
zimę bliżej ciepłego pasa tak rozmaitego klimatu War- 
szawy. M. Pawliszczew. 

Mała broszura Dusza Kobiety, iest do nabycia wkKsię- 
garniach i znakomitszych handlach Wavsz:, a miano- 
wicie Kielichena, Kuhnig i innych. 

Na święcone Wielkanocne tegoroczne, Rzeźnicy 
Warszawscy przysposobili zapasy szynek, rozmaitego 
rodzaiu rolad, głowizny it. p. przysmaków, które o- 
zdobnie przystroione, pomalowane i ułożone, zdobią 
sklepy i okna frontowe rzeźniczych zakładów, Przy- 
gotowano także i znaczne zapasy owej potrawy, któ- 
rą uczony bajkopisarz i filozof Grecki Ezop, najlep- 
szą a razem i najgorszą nazywał. Chcemy mówić o 
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ięzykach wołowych, czyli o ozorach. Zaiste cóż mo-i 
że być lepszego i strawniejszego, iak dobrze uwędzony 
ozór; a zjadliwszego i gorszego iak złe i złośliwe ię- 
zyki ? A 

(Art: nad:). W tych dniach wyszło nowe dziełko 
nakładem Jana Bresłauera, Księgarza przy ulicy No- 
winiarskiej, pod tytułem Podarunek Wielkanocny, 
Powieść dla Dzieci, przełożona przez Euf: Bieńkow- 
skę; przekład iest gładko dokonany, styl potoczysty, 
wysłowienie zastosowane do. poięcia dziatek, słowem 
młoda Autorka wywiązała się nader szczęśliwie z pier- 


wszej swojej pracy, i rokuie na przyszłość piękne na- . 


dzieie. Życzymy iej z serca, „aby nie ustawała wraz 
w przedsięwziętym zawodzie, i obdarzyła Nas z czó* 
sem obszerniejszem dziełem, a nateraz dziękuiemy Jej 
va przekład Podarunku Wielkanocnego, i polecany 
Rodzicom tę miłą powiastkę, którą radzibyśmy widzieć 
w ręku iak najwięcej dziatek. 5 

Względy iakich od Szan: Publiczności Warszawsk: 
przez lat kilkanaście dla zakładów moich doznaię, są 
mi powodem, iż przy zbliżających się świętach Wiel= 
kanocnych, tak, dawniejszą moią Cukiernię przy rogu 
ulic Podwała i Senotors:, iako też i świeżo otworzoe 
ną przy ulicy Miodowej i Senators:, zaopatrzyłem we 
wszelkiego rodzaiu przedmioty do świąt tych stosowne, 
Między innemi polecam ciasto zwane Mazurki (już zu- 
pełnie ubrane), Baby na sposób Wiedeński i Berliń= 


ski; Królewieckiego Marcypanu świeży transport sprze-, 


daię i w mniejszych ilościach. Wszelkie ciasta franc: 
ozdobione podług najlepszych Paryzkich wzorów, li< 
kworowemi fruktami w kształcie rogu obfitości, moty= 
li, w guście chińskim i t. d. Wyroby z cukrów, iako 
to: Baranki i iajka różnej wielkości i pięknie ozdo- 
bione. Dobroć i wartość powyższych przedimiotów, 
z doświadczenia iuż Szan: Publiczności iest zuana; dla 
tego szczególniejszą iej uwagę zwracam na nowe rodzaie 
Tortów, które dotąd: w Warszawie przygotowywanemi 
nie były i po raz pierwszy na te Swięta. u mnie do- 
starczone będą, iako‘ to: l'ort Neapolitański, Berliń- 
ski; Genewski, a la Maréchal, a la Katalani it. P: 
Wszelkie obstalunki i zekupy, po cenach umiarkowa: 
nych, przy doborze przedmiotów dostarczyć będę sta- 
rał się, dodaiąc i toy że exystuiąca przy Cukierniach 
moich parowa fabryka Czekolady dozwała mi, w u- 
miarkowanej cenie i zupełnej dobroci sprzedawać ró- 
ne gatunki czekolady, funt na zł. 2 gr. 15, 3, 4, 5, 
6, it. d. Belli. 

Główna Kassa Oszczędności zawiadamia, iż w przys 
szłą Niedzielę z powodu uroczystości pierwszego Święta 


Wielkanocnego , odbiór składek odbywać się nie bę: 
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dzie. Natomiast, w poprzedzaiącą Sobotę, od godm 
10tej z 1ana do lszej z południa, tudzież, iak zwykle, 
od godziny Gtej do Ytej wieczorem, składki przyjmo= 
wane będą. 

Wyszedł z druku poszyt 3ci prawdziwych Taiemnie 
Paryża przew Fidocq'a, b.Prefekta policji Paryz:, Prea. 
numerować można we wszystkich Księgarniach ; pré- 
numerata na całe dzieło składające się z 13 poszytów; 
w Warsz: zł. 24, Gdyby nawet liczba poszytów po- 
większoną była, żadna dopłata miejsca mieć nie będzie. 
Skład główny w Księgarni F. S. Dmóchowskiego. 

Wczoraj od J. B. młodego milutkiego Solenizanta, 
złożono w Red: Karjera dla Ochron ubogich dziatek zł. 6 
gr. 20; iest to podział daru otrzymanego w dniu imienin. 
— W zeszłą Niedzielę w domu przy ulicy Sto-Krzyzkiej 
wygrany w preferansa od Pana B........ zł. 1, 2 dodaniem 
do tegoż własnych zł, 4, składam w Redakcji Karjera 
na drzewo dla ubogich, aby przegrany nieposądzał że dla 
interesu grywam. N. R 1 i 

W Nrze lltym Tygodnika Rolniczo-Tech:, poświę- 
conego szcżególniej praktycznym postępom Gospodar- 
stwa wiejskiego, między innemi, znajduie się: O zara- 
zie płuc bydła rogatego. Taiemnica P.. Biekes uprawia- 
nia zboża bez gnoju. y ż 

Wczoraj w Wielkim Teatrze w czasie Baletu D£y- 
tana, danego na dochód Szpitalów, przywołano, JPa= 
nią Miłuchę 3-kvoć i JP. 7urczynowicza. Wpływu 
było w ogóle pół trzecia ‘tysiąca złotych. 

Z Petersburga. — D.27go Lut: Najprz: Metropolita 
Antoni, w Soborze Kazańskim celebrował solenne Na- 
bożeństwo z powodu' szczęśliwego narodzenia Wnuka ` 
Miłościwego MONARCHY, przyczem ogłoszono Manifest 
Cesarski. Z tego.powoda złożono ieszcze Lrwaiącą Ža- 
łobę dworską. Nowo narodzony.J. G.W. W, Xżę ALE- 
XANDER Alexandrowicz, mianowany Szefem Pułka 
Astwachańskiego Karabinjerów. 


Anglja. — Głoszą, iż P.R. Peel (Pil) miał skłonić 
się przyiąć Lorda Jana Russel do składu swoiego Mini- 
sterstwa. r 

Francja. — Z Paryża do Argenteuil (Arżanteil), 
ma być założona kólej żelazna atmosferyczna. — Che- 
mik Barral, który został raniony przy odbywaniu do- 
świadczenia fosforem, wraca do zdrowia. — W blisko- 
ścl Kalaa niedaleko Maskary w Afryce, wskutek zae 
padnięcia się góry, ziemia rozpękła się tak dalece, iź 
30 domów zostało zrujnowanych, a wiele ludzi utraciło 
Życie. — Panna Grizi ogłosiła w gazetach, iż nie wy- 
stapi w roli Eliseddy w operze Taiemne Małżeństwo, 
iak, Dyrektor opery P, Watel zapowiedział. 

Niemcy. — Pruski Jenerał Pfuel, ma udać sję z mi- 
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sją do Szwajcarji. — $go b. m. pochowano w Gikan 
zwłoki Landgwafa Fryderyka Heskiego. — 5go b. m. 
w czasie pogrzebu żołnierza w Mnichowie, Kapitan 
dowodzący. oddziałem, padł nieżywy na grób swego 
podwładnego. 

Rozmaitości, — »Zanieś tego ptaka do kuchni,” 
rzekła Pani dò, młodszej, wskazuiąc na piękną ale 
hałasuiącą Kakadu, chcąc się uwolnić na czas nieia- 
ki od krzyku tej papugi.  Służąca nie bardzo mądra 
1 trzymaiąc się litery rozkazu, wzięła ptaka i oddała 
go świeżo ze wsi przybyłej kucharce. Ta myśląc że 
to gołąb dziki, ukręciła iej głowę i razem z pieczy- 
stem dała na stół. — W starem mieście w Wiedniu, 
z dawnego zwyczaiu, nie wolno iest poczcie /rąbić, 
W Anglji zaś poczta ani przyjmuie ani nie wydaje li- 
stów w Niedzielę. — Pytano się raz pewnego Jegomo- 
ści, iakich życzyłby mieć przyiacioł, rzeczywiście na 
3 klassy dzielić się zwykłych; mianowicie na przyja- 
ciot kochaiących nas; przyiacioł którzy o nas niedba: 
ią, i nareszcie przyiacioł którzy nas nienawidzą? »Wo- 
lałbym tych ostatnich, odpowiedział dobroduszny Je- 
| gomość, alhowiem oni pewno pieniędzy odemnie Łą> 
dać nie będą.” 


* PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Haberman Karol z Frankfortu; Kochanowicz Fel: Budow: zKa- 
„ lisza; Krasiński Aug: Hr. z Krasnego; Von Levis-ofmenap: Rot- 
mistrz Wojsk Cesa: Ros: z Rygi; La Notte Cezar Dr.z Berlina; 
Smidowicz Stan: Oby: zKrakowa; Werner Dr z Berlina; Zelenia 
Wasili Naucz: Spiewu z Moskwy. (G.P.) 

HBONIESIENEA. 

Rozmaite KADZIDŁA, iako to: Suche i Płynne (Parfume 
Liquide), Trociczki czerwone iczarne, Papier Seraiowy, Fi- 
debussy pachnące, WODA Kolońska i Łewandowa; oraz MAS- 
SA do froiterowania Posadzki, i t. p. inne przedmioty w do- 
brych gatunkach i umiarkowanych cenach, są do nabycia w 
Skladzie Wyrobów Chemicznych, w domu PP. Kanoniczek 
przy ulicy Senatorskiej Nro 464 i 5, 


> WJ. Eigenfeld, otworzywszy w dniu dzisiejszym 
Æ swój HANDEL GAŁANTERYJNY, oraz KWIATÓW 
: | KAPELUSZY RYŻOWYCH i SŁOMKOWYCA) ma 
2# ( «czyt polecić się Prześ: Publiczności, a szczególnie 
zę "załównym DAMOM; pochlebiaiąc sobie; że rac 
; zakład ten początkowy, zagraniczaemi Towarami po ŻE 
3 większej części zaopatrzony, faskawemi względami i > 
Ą zaufaniem śwoiem zaszczycić. Dobór Towarów, ceny 

umiarkowane, usługa uprzejma i spieszna, będą zawsze 
A glownem Staraniem Handlem tego. 


Przez Akt Urzędowy ua dniu 25 Listopada (7 Grudnia) 1543 
przed Xawerym Jozefow iczem Pisarzem Aktowym-K. P. ze- 


znanym, Alexander Skrybicki Tajny Radca Cesarstwa Ross:, 
zeznał plenipotencją na osobę Andrzeia Potapeńko, Właści- 
ciela Dóbr Stojadła. w przedmiocie nabycia, uregulowania i 
zarządu dóbr Michałowa, Górnego Palczewa lit: A. i B, bą- 
kowej wsi lit: A» i B., i Załęszczyzny, w Okręgu Czerskim 
Gub: Warszawskiej położonych. 'Pakową plenipotencję oraz 
wszelkie inne upoważnienia tak ogólne iak szczegółowe do 
iakichkolwiek bąć iuteresów i kiedykolwiek bąć temuż An- 
drzeiowi Potapeńce udzielone, niniejszem odwołują się, i zu- 
pełnie znoszą, i odtąd za niehyte i żadnego znaczenia nie 
maiące, uważane być maią.— W Warszawie d. 6⁄5 Marca 1845. 
W Imieniu Alexandra Skrybickiego, Franciszek Arzezińsa i, 
Mecenas, Obrońca przy Sepacie. e 
FOOTOE IPI DIIIS IIIS SIII ISIDI AISSI III, 
Q Niżej podpisani maią zaszczyt donieść Przeswietnej Pu- 
bliczności, iak tu tak również za granicą, iż założyliśmy X 
dokładnie zaopatrzone SKŁADY NOWOTNEGO SRE- 
BRA naszej Fabryki, w Moskwie przy ulicy Jliuka, wę 
(domu Alexeiowa; w Kiiowie u Wgo Fiuka; w Berdyczo- 
wie u Pana F. Szczepańskiego; w, Brześciu Litewskim u 
Pana Taeges; w Radomiu u Pana Żebrowskiego; w Łubli- 
nie u Pana Kaczyńskiego, i w Płocku u Pana Elrenfeuch- 
ta. We wszystkich tych Składach Wyroby z naszej Wa- 
bryki pochodzące, będą przyjmowane, ieżeli nie są zni- 
szczone, za dwie trzecie części ceny istniejącej, pozłaca- 
ne lub wyrobami stalowemi, po odtrąceniu pozłoty lub 
stali, za połowę; złamane: z naszej Fabryki i naszym stę- 
plem fabrycznym opatrzone, przyjmujemy funt po, Rsr: i 
kop: 20; z Fabryki pod firmą H. et Comp., funt po e; 


KK KH ANKH ISAD 


MSKA CH 
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pieiek 60; z innych fabryk wcale się nie przyjmuie, — 
Nasze Wyroby polecaią się nietylko szczególnie doborem 
Metalu, iakoteż w robocie i fasonie; spodziewamy się,Q 
iż „Faskawa Publiczność będzie zadowoloną, “Co do bia $ 
łości metalu, nie może być poprawianą; kompozycja esy 
taka naturalna, iż kiedy Miedź, Nickel i Cynk, są czy- 
4ste, niezawodnie dobre Nowe Srebro być musi. Wyra-t 
s wymaga dokładnego wypracowania i dołożemy sta- 


OII S ANM IIT IAI I SAI MD 


rania, aby im nadać najnowsze fasony.  Posrebrzenie i 
pozłocenie galwaniczno-plastyczne, wielkie uczyniło po-Q 
stępy; z tej przyczyny przyjmuiemy obstalunki na wszy-X 
jstkie Wyroby z Nowotnego Srebra; na. przekonanie jakO 
piękne iest i zarazem trwałe takie posrebrzenie i pozio- 
§eenie są u mas rozmaite Wyroby na proby. — Polimer d 
et Comp:— przy ulicy Długiej pod Nrem 547 lit: A. A 
HII ROTER ILII ILS AAA IOO CELL LA LESALICĄ, 


Dzis rano zimna stopni 6. Wczoraj w południe 5, 


FABRYKA KARIEELKOÓW 
przy ul: Piwnej pod Nr J ©, poleca się Szan: Publiczności 
Z JAJAMI Z CZYSTEGO CUKRU, 
po gr. 15 sztuka; zaś pięknie malowanemi po gr. 20; jak 
również CUKIERK AMÍ fu: pozł.3. KONSERWY funt Po zł. 4, 
KARMELKI funt po zł. 2; najlepsze po zł.8. POMARAŃCZE 
lukrowane, i różne FRUK'TY, po zł. 3 za funt. 

Grohnert et Comp:, 
W bandlu WinP.Ridla przy ul: Nowo-Senator:,STQKFTSZ, 


Jutro u Maiewskiego przy ulicy Bednarskiej, na Śniadanie : 
Stakfisz, Sandacz, Szczupak nadziewany i Anny, harp z rustu, 
Lin z kapustą, Okoń z sosem j iaiami, Naleśniki z powidłami, Zu- 
pa rybna i grzybowa, Kluseczki na wodzie. 


